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Nie wszystkie plakaty wyborcze znalazły się w koszu
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Tyle kilometrów mają należące do Lubzelu 
kablowe sieci energetyczne w naszym 
mieście. Czyli o 120 kilometrów mniej niż 
z Lublina do Edynburga. Do tego można 
jeszcze doliczyć linie napowietrzne, których 
jest 556 km. Wystarczy do Słupska. (DRS)

Seria niezwykłych filmów zrealizowanych przez Telewizję Watykańską

JAN PAWEŁ II – PAPIEŻ, KTÓRY TWORZYŁ HISTORIĘ
PIERWSZA CZĘŚĆ FILMU jest dostępna 

dla prenumeratorów w redakcjach Dziennika w Chełmie, Zamościu i Białej Podlaskiej oraz w redakcji Tygodnika Puławskiego
Prenumeratorzy mogą kupić płyty po preferencyjnej cenie 2 zł/szt., po tygodniu od ukazania się danej części.

Np. część druga od 28 października
Szczegółowe informacje pod numerem telefonu (081) 46 26 855 w godz. 9-16

Jechali wężykiem
TURYSTYCZNA
– Małgorzata Sz., 
lat 36, nauczyciel-
ka, jechała VW 
golfem – 0,4 prom.
ANDERSA
– Andrzej D., lat 
50, pracownik 
fizyczny, jechał 
daewoo – 2 prom.
ABRAMOWICKA
– Henryk S., lat 35, bezrobotny, jechał 
oplem – 1,9 prom.
TURYSTYCZNA 
– Michał R., lat 33, pracownik fizyczny, 
jechał bmw – 0,48 prom., nie miał 
prawa jazdy
NASUTÓW
– Henryk S., lat 49, rencista, jechał 
rowerem – 1 prom. (KRIS)

Do wczoraj wszystkie komitety wyborcze powinny 
posprzątać swoje plakaty wyborcze w ulic. Sprawdzili-

śmy. Nie wszyscy zastosowali się do nakazu. Wczoraj 
– tylko w centrum Lublina – wisiało jeszcze kilkadziesiąt 
plakatów.
Na słupach przy Kapucyńskiej znaleźliśmy plakaty Elżbiety 
Kruk z Prawa i Sprawiedliwości. – Sprzątaliśmy plakaty 
naszych kandydatów – twierdzi Artur Soboń, rzecznik 
lubelskiego PiS. –Te na Kapucyńskiej to pojedyncze 
przypadki, wynikające z przeoczenia. Obiecuję, że szybko 
znikną. Absolutnie nie uchylamy się od tego obowiązku.
Na lubelskich ulicach można też spotkać zdjęcia Krzyszto-
fa Szydłowskiego, kandydata Socjaldemokracji Polskiej. 

– Zleciliśmy sprzątanie specjalnej firmie. Widocznie 
sprzątający przeoczyli jakieś plakaty – nie kryje zdziwienia 
Szydłowski. – Trzeba będzie jeszcze raz przejść się po 
mieście i dokładnie sprawdzić. Jeśli rzeczywiście wiszą 
moje plakaty, będą zdjęte.
– Wszyscy na to czekamy – mówi Mirosław Kalinowski 
z Urzędu Miasta. – Bo nasze ulice tylko teoretycznie są już 
posprzątane po kampanii, ale w praktyce w mieście wisi 
jeszcze sporo plakatów. Niestety, wiele komitetów nie 
wypełniło swojego obowiązku.
Gdy plakaty nie znikną do dzisiejszego dnia, do akcji 
wkroczy Straż Miejska. Niezdyscyplinowanym komitetom 
grożą kary finansowe. (MB)

•MIŁOSZ BEDNARCZYK

d Miejski Ośrodek Pomocy 
Rodzinie w Lublinie, jako 
jeden z nielicznych 
w kraju, wypłaci na czas 
zaliczki alimentacyjne. 
Wszyscy, którzy złożyli do 
tej pory wnioski, mogą 
się spodziewać pieniędzy 
do końca tego tygodnia.

W innych miastach 
matki samotnie wycho-
wujące dzieci poczekają 
na zaliczki nawet do grud-
nia. Tak jest na przykład 
w Białymstoku. Do tam-
tejszego ośrodka pomocy 
społecznej wpłynęło ponad 
1,4 tys. wniosków o zalicz-
kę. MOPS rozpatrzył na 
razie 800 z nich. – Na 
szczęście nas te problemy 
nie dotyczą – mówi Dorota 
Gąsior, zastępca dyrektora 
lubelskiego MOPR. 

W Lublinie wniosek 
o zaliczkę złożyło prawie 
3 tys. osób. – Część doku-
mentów wpłynęła do nas 
jeszcze w wakacje. Te 
osoby dostały pieniądze 
już we wrześniu – wyja-
śnia Gąsior. – Pozosta-

łym osobom wypłacamy 
na bieżąco. Wszyscy, któ-
rzy złożyli wnioski do tej 
pory, otrzymają pieniądze 
do końca tygodnia.

Do ośrodka codziennie 
przychodzi po gotówkę kil-
kadziesiąt osób. – Złożyłam 
wniosek na początku wrze-
śnia. Już odbieram pienią-
dze – mówi Teresa Kozłow-
ska, która spotkaliśmy 
wczoraj przy kasie MOPR. 
– Mam na wychowaniu 
dwoje dzieci. Pieniądze nie 
są ogromne, ale zawsze są. 
Na pewno się przydadzą.

– Dla niektórych zalicz-
ka jest ogromnym zastrzy-
kiem gotówki – tłumaczy 
Beata Jaruga, która wczo-
raj odbierała pieniądze. 
– Za te kilkaset złotych 
można kupić dziecku 
kurtkę albo buty na zimę. 
Dobrze, że kasa jest już 
w moim portfelu.

– Kosztowało nas to 
masę wysiłku. Przez ostat-
nie miesiące pracowali-
śmy po kilkanaście godzin 
dziennie – przekonuje 
Gąsior. – Ale warto było. 
Przecież chodzi o dobro 
dzieci. •

Ratusz nabroił, my zapłacimy

Kara
za monopol
80 tysięcy złotych kary musi zapłacić 

Urząd Miasta za praktyki monopoli-
styczne wobec prywatnych przewoźników 
autobusowych. Tak zdecydował Urząd 
Ochrony Konkurencji i Konsumentów. Ratusz 
się od niej odwołał, ale sąd nie przyznał mu 
racji. O co chodziło? Trzej przewoźnicy 
postanowili stworzyć linię nr 80 ze Świdnika 
do Lublina. By ułatwić życie pasażerom 
i zwiększyć swe zyski nie kończyli kursów pod 
dworcem, ale jechali aż pod szpital przy al. 
Kraśnickiej. Jednak do tego, by zatrzymywać 
się na przystankach potrzebowali jeszcze 
zgody Ratusza. 
Przewoźnicy starali się o nią prawie rok. 
Chcieli stawać na przystankach, przy al. 
Kraśnickiej, Solidarności i Witosa. Ratusz 
odmawiał. Tłumacząc, że... w tym czasie na 
tych przystankach zatrzymuje się za dużo 
autobusów. To oficjalne powody odmowy. 
Nieoficjalnie wiadomo, że chodziło o to, by 
mieszkańcy Świdnika po przyjeździe do 
Lublina musieli przesiąść się do pojazdów 
komunikacji miejskiej, aby dotrzeć do swego 
miejsca pracy.
Przewoźnicy wystąpili do Urzędu Ochrony 
Konkurencji i Konsumentów. Ten uznał, że 
Ratusz dopuścił się praktyk monopolistycz-
nych i ograniczał konkurencję między prze-
woźnikami. UOKiK nałożył na Ratusz 80 tys. zł 
kary. Miasto odwołało się od tej decyzji do 
warszawskiego Sądu Ochrony Konkurencji 
i Konsumentów. Ale przegrało. Wyrok nie jest 
prawomocny i Ratusz może się od niego 
odwołać. Czy to zrobi?
– Czekamy na pisemne uzasadnienie wyroku. 
Dopiero po jego przeczytaniu zdecydujemy czy 
będziemy składać apelację – mówi Tomasz 
Rakowski, rzecznik prezydenta Lublina.
Dominik Smaga

Plakaty Elżbiety Kruk wisiały wczoraj m.in. na Kapucyńskiej i Fabrycznej

Lubelski MOPR wreszcie stanął na wysokości zadania

Gotówka płynie 
do matek

W lubelskim MOPR wprawdzie kolejki są, ale zaliczki 
alimentacyjne są wypłacane na bieżąco

DOBRE I TO
Zaliczka alimentacyjna wynosi maksymalnie 170 zł na dziecko 
w rodzinach z jednym lub dwojgiem dzieci, a 120 zł na dziecko 
w rodzinach z trojgiem i więcej dzieci. W tym roku jest wypłaca-
na po raz pierwszy. Pieniądze przyznawane są samotnym 
rodzicom, którzy nie mogą wyegzekwować należnych alimen-
tów. Warunkiem jest dochód nieprzekraczający 583 zł 
na członka rodziny.
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Najlepsi 
w biznesie
Lubelski Klub Biznesu zaprasza 

firmy do udziału w Programie 
Promocji Firm „Excellence w Bizne-
sie”. Konkurs przeznaczony jest dla 
przedsiębiorstw, które działają co 
najmniej dwa lata i przez ten czas 
przyczyniły się do rozwoju gospodar-
czego Polski wschodniej. 
W pierwszym etapie komisja zbada 
m.in. poziom i jakość inwestycji 
prowadzonych przez firmy, ich politykę 
personalną, działalność proekologicz-
na, relacje z klientami. Spośród 
uczestników wyłonieni zostaną 
laureaci w kategoriach mała, średnia 
i duża firma. Otrzymają oni tytuł Laure-
ata Programu Promocji Firm „Excel-
lence w Biznesie”. 
Przyznane zostaną też wyróżnienia 
w kategoriach: Inwestor regionalny, 
Przedsiębiorstwo przyjazne środowi-
sku, Eksporter i promotor regionu za 
granicą, Przedsiębiorstwo innowacyj-
ne. Laureaci zostaną nagrodzeni 
podczas uroczystej gali Biznes 
Forum, 8 grudnia br. 
Formularze zgłoszeniowe można 
składać do 30 października 
do Lubelskiego Klubu Biznesu, plac 
Litewski 2, tel. 534 30 77. (MAG)


